
11 listopada

102 lata Niepodległej Polski

Zespół Szkolno – Przedszkolny w Jeżowie



W środę obchodzimy Narodowe Święto 

Odzyskania przez Polskę Niepodległości. 

Ze względu na zaistniałą sytuację nie 

możemy zaprosić Was na uroczystą 

akademię, dlatego zachęcamy do obejrzenia 

prezentacji.



Dla Polaków dzień 11 listopada 1918r. był dniem 

triumfu. Po 123 latach niewoli Polska odzyskała 

niepodległość. 11 Listopada jest symbolem miłości 

Ojczyzny, walki o wolność, symbolem wiary   

i symbolem zwycięstwa.



Na przestrzeni kilku pokoleń Polska nie istniała, 

ponieważ sąsiednie mocarstwa postanowiły nazwę „Polska” 

wymazać z historycznych dokumentów.

W 1772 r. Rosja, Prusy i Austria dokonały pierwszego 

rozbioru Polski, pozbawiając Polaków Ojczyzny. 

Przez te lata niewoli zaborcy próbowali narzucić Polakom 

swoją kulturę, język, obyczaje i religię. Ale dzięki 

patriotycznemu sercu naszych pradziadów najcenniejsze 

wartości zostały uratowane.





Po dwóch pierwszych rozbiorach w roku 1772 i 1793 

Polacy czynili ogromne wysiłki, aby przywrócić Ojczyźnie 

wolność. W 1794 roku wybuchło Powstanie 

Kościuszkowskie, które upadło pod ciosami wojsk trzech 

zaborców. Nawet waleczność kosynierów nie mogła 

przesądzić o jego zwycięstwie. W 1795r.Polska przestała 

istnieć na mapie Europy

Polska jednak nie zginęła. Polacy nie poddali się i nie 

mogąc walczyć na miejscu, emigrowali za granicę, do 

Włoch. U boku Napoleona Bonapartego tworzyli Legiony 

Polskie pod wodzą Jana Henryka Dąbrowskiego.





W 1830 roku wybuchło Powstanie Listopadowe 

krwawo tłumione przez zaborcę. 

Jeszcze raz naród zerwał się do boju w 1863 roku w 

Powstaniu Styczniowym. 



Powstanie styczniowe wybuchło w nocy z 22 na 23 

stycznia 1863 roku. W styczniowe mroźne dni wychodzili z 

domu Polacy, często młodzi chłopcy, szli w lasy do 

oddziałów partyzanckich by walczyć o wolność. Namiestnik 

Aleksander Wielopolski, chcąc pozbyć się najbardziej 

patriotycznej młodzieży, zarządził z 14 na 15 stycznia 1863 

roku brankę, czyli nagły pobór wojskowy. W związku z tym 

konspiracyjny Rząd Narodowy przyspieszył termin 

planowanego powstania. Powstańcy sądzili, rozpoczynając 

walkę, że uda się zaskoczyć Rosjan. Mieli również nadzieję, 

że chłopi masowo przyłączą się do ich oddziałów. To jednak 

nie nastąpiło.



Bezpośrednią przyczyną wybuchu powstania był pobór do wojska, 

zarządzony przez Aleksandra Wielopolskiego.



W 1914 roku wybuchła I wojna światowa. Państwa, 

które dokonały rozbiorów Polski, teraz zaczęły walczyć 

przeciwko sobie. We wrogich sobie armiach musieli 

walczyć Polacy .W ich sercach na nowo ożyła nadzieja i 

wiara, że walka ta przyniesie Polsce niepodległość. Na 

czele ruchu niepodległościowego stanął Józef Piłsudzki. 

To on stworzył „Legiony” i poprowadził je do walki.



Sztab oficerów legionowych z komendantem Józefem Piłsudskim. Kielce, sierpień 1914 r.



Pierwsza wojna światowa zakończyła się klęską 

Niemiec i Austrii oraz rewolucją w Rosji. 

I właśnie dzięki tym wydarzeniom i walce Polaków o 

wolność naszego kraju -11 Listopada 1918 roku 

powstało Niepodległe Państwo Polskie.



„Bijcie dzwony, nieście w świat wieść! 

Polska wolna, Polska wolna!

A my winniśmy cześć tym, 

co dla naszej Ojczyzny ginęli i cierpieli 

dla niej, a ona rozkwitła nowa, wspaniała! 

Wolność zapukała do okien

razem z wesołą ułańską piosenką.”



POLSKO, NIE JESTEŚ TY JUŻ NIEWOLNICĄ 

Polsko, nie jesteś ty już niewolnicą!
Łańcuch twych kajdan stał się tym łańcuchem,
Na którym z lochu, co był twą stolicą
Lat sto, swym własnym dźwignęłaś się duchem.

Nie przyszły ciebie poprzeć karabiny,
Ni wiodły za cię bój komety w niebie,
Ni z jakubowej zstąpiły drabiny
W pomoc Anioły. Powstałaś przez siebie!

Dzisiaj wychodzisz po wieku z podziemia,
Z ludów jedyny ty lud czystych dłoni,
Co swych zaborców zdumieniem oniemia,
Że tem zwycięża jeno, że się broni.



Ducha wspomnieniem ich ci nie rozsierdzę,
Żyłaś miłością, nie zaś zemsty żołdem,
Choć serce twardsze masz, niż Flandrji twierdze,
Co ci przyznano nowym pruskim hołdem.

Ty, broniąc siebie wbrew wszelkiej nadziei,
Broniłaś jeno od czarnej rozpaczy
Wiary, źe wolność, prawo, moc idei
Nie jest czczym wiatrem ust, ale coś znaczy. 

Żadne cię miana nad to nic zaszczycą,
Co być nie mogło przez wiek twą ozdobą!
Polsko, nie jesteś ty już niewolnicą!
Lecz czemś największem, czem być można: 
Sobą! 



Wspomnień czas:



Dziękujemy.


